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Z FRANCJI OKUPOWANEJ.
Ruch wolno-francuskl gen.de Gaulle wydaje 
poza pismem codziennym miesięcznik *La 
Franoe Librę*• W poprzednich numerach na­
szego tygodnika streBzozallśmy kilkakrot­
nie ciekawe 1 barwne artyku/y polityczne 
i rozważania strategiczne, drukowane w tym 
naprawdę poważnym 1 wysokiej klasy wydawni­
ctwie. Poniżej podajemy garśó wiadomości na 
temat warunków zyoia w okupowanej przez Niem­
ców Franojl.*'

Aby zdaó sobie Bprawę ze stosunków w okupowanej Francji,trze­
ba pamiętab, że obeona okupacja różni się zasadniczo od do- 
tybhozasowych, różni się od instytucji prawa narodów, zwanej 
okupacją. Nie jest to ozaBowe zajęcie obszaru pokonanego prze­
ciwnika dla kontrolowania dope/nienla warunków zawieszenia 
bronlj ohodzl tu o systematyczna, daleko-planową,totalną pe­
netrację niemiecką. Poza oddziałami armii okupacyjnej napły­
nęły z Rzeszy tłumy urzędników cywilnych, którzy odrazu roz­
poczęli urzędowanie - oozywlścle na koszt okupowanych - 
w bankach 1 fabrykach, w sądach 1 urzędaoh skarbowych, w ki­
nach, bibliotekach 1 redakojaohj s/owetn we wszystkich dzle- 
dzlnaoh życia. Urzędnicy, podobnie jak oficerowie 1 Gesta- 
powoy przybyli z rodzinami, bo...życie we Franojl jest miłe, 
a miasta niemieckie są ciągle narażone na bomby. Najlepsze 
dzielnice paryskie zape/nl/y się niepożądanymi gośćmi. Zrazu 
rekwlrowano tylko mie Bzkanla należące do Eydówj gdy Ich nie 
starozy/o,zajęto się mieszkaniami "przeciwników nazizmu"} 
kiedy wreszcie, mimo elastyoznośol tego kryterium, brakło po­
mieszczeń, poczęto zajmowab domy jeszcze swobodniej•

W pierwszym okresie okupaojl żołnierz niemiecki pobieraj żołd 
w "markach okupacyjnyoh*, których kurs narzucono w stosunku 
1 marka = 2o frs. Szeregowiec otrzymywał 2 marki dziennie. 
Oczywiście nie szozędzlll sobie Niemcy czekolad ani szampana, 
jedwabnej bielizny, futer czy wyrobów skórzanyoh. Ceny były 
ściśle kontrolowane 1 utrzymane na dawnym poziomie, pomimo zp 
lania kraju strugami drukowanych przez okupanta marek okupa 
cyjnyoh. Obecnie koszty okupacji płaci Bank Francuski kwotą 
4oo.mlllonów frs dziennie. Marki okupacyjne zniknęły z obie 
ale każdy Niemiec ma kieszenie wypchane frankami. Każdy żoł« 
nierz niemiecki "przechodzi* przez Paryż, a każdy urlopowan 
ma prawo do bezpłatnego przewozu loo kg bagażu’.

Ale nie tylko wojsko kupuje. Niemki napłynęły obficie, ozy to 
ze swymi mężami, czy też w mundurach służb pomocniczych lub 

*) NOUYKLLES DE LA FRANOE OCCUPĆE - »LA FRANOE LIBRffwol.l no

gen.de
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ple lęgniarskioh. Zony ofioerów czy wyższych urzędników 
pozna każdy zdaleka: wszystko świeżo kupione we wspania­
łych paryskich magazynach. Niemki w mundurach pożądliwie 
patrzą na swe "cywilne" rodaozkl, gdyż zdołały tylko za- 
mienió bawełnianą pończochę na francuski jedwab. Zato ra­
dykalna zmiana zaszła w wyglądzie pielęgniarek.' Nigdy przed- 
tym nie zdawały sobie sprawy z d/ugofeoi swych sukien, z 
przedpotopowego kroju płaszczy. Powietrze paryskie zrobiło 
swoje j suknie poozęto obcinać a nawet na wargach pojawiły 
się szminki i róż.

We Francji okupowanej jest bieda. Wielka bieda. Ulica pa­
ryska przypomina teraz miaBta wschodnie, w których praoa 
ludzka by/a tańsza od maszyny. Naprzód uderza "rower-tak­
sówka") potem masy wyrostków gotowych do noszenia pakunków, 
pilnowania rowerów, załatwiania sprawunków. Gospodyni pary­
ska chodzi po zakupy z chłopcem, który nosi za nią towary. 
Sprawa wyżywienia JeBt ciągle ciężka 1 trudna. Szozególnie 
ziemniaki są rzadkością. Kiedy w paryskloh halaoh targowyoh 
doszło do rozruohów, wywołanych przez oburzone kobiety,któ- 
•e stały godzinami w ogonku "ziemniaczanym", a którym Niem- 

oy z przed nosa zarekwirowali ca/y zapas ziemniaków, władze 
okupacyjne odpowiedziały represją : przez czterdzieści dni 
miasto za karę nie dostało ziemniaków l Za zamieszki, które 
miały miejsoe w rzeźniach na przedmieśoiu la Vilette, Nlem- 
oy pozbawili Paryż mięsa na przeciąg dni ozterdziestu. Mle­
ko doetają tylko dzieol i chorzy w minimalnyoh ilościach. 
Ale na dworoac* pielęgniarki rozdają mleko żołnierzom nie­
mieckim, przejeżdżającym przez stolicę» Zamiast kawy można 
dostań jakąś miksturę, nienadająoą sią do picia. Ale w mia­
stach, gdzie są niemieckie garnizony, pełno jest prawdziwej 
kawy i kupcy muszą uprzedzać ludność wywieszkami, że kawa 
jest "tylko dla żołnierzy niemieckich*. Niemoy mają także 
karty żywnośoiowe, ale wśród ludności francuskiej panuje 
- może i mylne - przekonanie, że mogą tych kart otrzymaó 
wbród. WBkutek tego widok Niemców, zajadających w kawiar­
niach śniadania z szynką, kawą, masłem, jajkami 1 ciastkami, 
doprowadza ludzi do starannie ukrywanej pasji. Żołnierz nie­
miecki pali wyborne papierosy brytyjskie, których spore za­
pasy odziedziczyli najeźdźcy w składach zapobiegliwej Inten- 
dentury brytyjskiej.

Oprócz tego działa niemiecka propaganda. Przez zarekwirowanie 
całego zapasu papieru, Niemoy zapewnili sobie kontrolę nad 
wszystkimi wydawnictwami. Papier otrzymaó mogą tylko sympa­
tycy regime’u. Dlatego to pojawił się kiedyś afisz, podpisa­
ny przez nieznanego nikomu z Francuzów generała Oonstanti- 
ni (?) wzywająoy do... wypowiedzenia wojny Anglii. Afisz 
zniknął następnej nooy z murów, podobnie jak rozmaite inne 
propagandowe ogłoszenia. Trzymają się tylko - o Ironio -
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groźne zapowiedzi niemieckich w/adz, źe uszkodzenie ja­
kiegokolwiek afisza jest aktem sabotażu#

Ma/a ulotka pisana na maszynie walczy skutecznie z dzien­
nikami wydawanymi pod dyktatem niemieckim. Pojawia się na 
muraoh, przeohodzl z kieszeni do kieszeni, jest wszędzie#

Radio kontrolowane przez Hitlerowców nie daje wiadomości# 
Radia zagranicznego (Niemcy ani W/oohy nie są zagranicą) 
nie wolno s^uchab. SJucha się go wobeo tego masowo pota­
jemnie. W kinach nie ma filmów brytyjskich ani amerykań­
skich. Wyświetlenia innych filmów dają powód do manifesta­
cji nieprzychylnych okupantom^

Uniwersytety trzymają się twardo. Przy uroczystym otwarciu 
wydzia/ów prawa i medyoyny, po przemówieniu Dziekana, któ­
ry stosownie do otrzymanych instrukcji cytowaX tylko wyjąt­
ki z przemówienia marszałka Petain, studenci jednomyślnie 
odśpiewali stojąo Marsyllanką i ....God save the Kingo 
W dzień wyboru Rooeevelta studenoi demonstrowali na jego 
oześb pod Ambasadą Amerykańską i dla zapobieżenia zbyt 
wyraźnym dowodom sympatii ulicy,okupanci otrąbili alarm 
lotniczy i w ten sposób doprowadzili do rozejśoia się#

0 wczorajszym sprzymierzeńcu - W.Brytanii - pamięta się# 
Nie wolno - pod karą śmieroi - przechowywab zbieg/ych z 
niewoli żo/nlerzy brytyjskich. Ale Francuzi opiekują sią 
jak mogą internowanymi obywatelami brytyjskimi i dostarcza­
ją im książek, żywności, ubrania. T/umy biorą udzla/ w po­
grzebach zestrzelonych przez Niemców lotników brytyjskich, 
a ich groby są zawsze pe/ne kwiatów#

DRUGI FRONT NIEMIEC.
Na Zamach prasy polskiej, wychodzącej 
w Brytanii sygnalizowano już kilkakrot­
nie niebezpieczną dla polskości dzlaZal- 
nośb niemieckich uchodźców. DzlaZalnośb 
ta jest coraz żywsza, a jej programem 
jest zapewnienie Niemcom owoców klęski 
militarnej, która może spotkaó III# Rze­
szę w obecnej wojnie# W roku ubieg/ym w 
prasie francuskiej obszernie dyskutowano 
kwestię czy można identyfikować Niemcy 
hitlerowskie z Niemcami wogóle# Teraz ta 
sama sprawa wyp/yngZa na Zamy pism bry­
tyjskich, na tle g/ośnej broszury Sir 
Roberta Vansittart'a. Poniżej podajemy
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wg BIULETYNU PRASOWO-INFORMACYJNEGO 
ŚWIATOWEGO ZWIĄZKU POLAKÓW Z ZAGRA­
NICY nr 8 z dn.25/4.41. wyczerpuj«^ 
oe i doskonale ujęte naświetlenie 
tego narastającego,zagadnienia, dla 
nae szczególnie ważnego.

Nie /udżmy się. Istnieje i dziaXa drugi front nlemieoki. 
Skupia on swe siXy po tej stronie barykady, a sk/ada się 
zarówno z dobrowolnych, z dawnyoh lat pochodzących emig­
rantów, jak i świeżyoh uchodźców niemieckich. Ten drugi 
front tworzy jakby dodatkową asekuracją interesów niemie­
ckich na wypadek przegranej frontu wojennego z pod znaku 
Adolfa Hitlera. I w tym tkwi jego wielkie niebezpieczeń­
stwo.

Bnigraoja niemieoka, która wysz/a już z brytyjskich obo­
zów koncentracyjnych, utrwali/a szybko pozycje wypadowe 
swej akoji i jest obeonie w okresie rozbudowywania zarów­
no swej podstawy operacyjnej, jak 1 żrodkbw dziaXania.Po- 
sunęXa się również bardzo daleko w dziedzinie programu po­
litycznego i jego spopularyzowania w świecle anglosaskim. 
PrzebyXa pierwsze jak zwykle najoięższe do pokonania trud­
ności.

Może najoharakterystyozniejszym wyrazem zewnętrznym dokony- 
wująoej się konsolidacji elementu niemieckiego na terenie 
W.Brytanii jest uruchomienie dziennika, wychodzącego od dnia 
18.marca br.w Londynie pod tytuXem "Die Zeitung". Będzie on 
jakby soczewkę, Bkupiająoą polityczną myśl emigracji niemie­
ckiej i nadająoą dziaXalnoścl niemieckiej jednolity kierunek 
ideowy, W programowym artykule wstępnym stwierdza redakcja, 
że dziennik ten ukazuje się za życzliwym zezwoleniem wtadz 
brytyjskich, nie jest jednak organem tych wXadz, a jedynym 
wolnym i niezależnym czasopismem niemieckim. Zadaniem jego 
będzie: i) skupió wszystkie duohowe 1 fizyczne slXy "Wolnych 
Niemców" po stronie W.Brytanii na wzór innych narodów, nale­
żących do koalicji, 2) zespolió rozproszonych na obczyźnie 
Niemoów na gruncie jednego celu 1 jednolitego planu politycz­
nego, oraz przeksztaXoi& ich na bojowników (Kampfer), 3) wy­
chodząc ze ściślejszego środowiska emigracji na wyspaoh bry- 
tyjsklchj rozszerzyb z czasem swe wpXywy na "Wolnych Niemców" 
w oaXym świecie, a następnie przeniknąó pewnego dnia 1 do sa­
mych Niemiec. Nie ulega wątpliwoboi, ze okoXo"Die Zeltung" sku­
piają się najtęższe gXowy emigracji. Telegram gratulaoyjny 
przysXaX Tomasz Mann, znany powiesclopisarz. Drukuje się no­
wele Brunona Franka, a artykuXy sytuaoyjne i polityczne pisze

DZIENNIK ŻOŁNIERZA ADRES:
D P/25
Frtnu.rr.U : 6 tyto<nio wo OPO.PERTH
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Sebaatjan Haffner, autor znanej kBiąźki propagandowej»
• Germany Jekyll and Hyde*•

0 jaki program emigracja będzie walozyb, wyjaśnia wspom­
niany Sebastjan Haffner w nowej swej książce, wydanej w 
r.1941 p.t. "Offensiwe against Germany" w zbiorze "The 
Searchlight Books". Jest rzeczą niezmiernie charaktery­
styczną, że p.Haffner, który jeszcze w poprzednim dziele 
g/osi/ has/o rozbicia Reiohu na 8 państwowych obszarów i 
wyklucza/ oa/kowicie mozliwośó rewolucji wewnętrznej w 
Kiernozeon, zmieni/ radykalnie swe wyznanie programowe, do 
ozego Bią zreBztą szczerze przyznają. W obecnych swych roz­
ważaniach dochodzi do wniosku, ź» i 1) nie można oofab w 
ty/ wskazówki na zegarze dziejów ludzkich i rozbijać poli­
tycznej jedności niemieokiej, stworzonej w r.1870 przez 
Bismarcka, a ostatnio jeszcze wzmocnionej; e) co więcej, 
należy się przeolwetawió prooesowi rozproszkowania Europy, 
które - stworzone traktatem Wersalskim - okaza/o się zu- 
pe/nle nierealne w świetle ostatnich wypadków wojennych, 
a Miemoy jako oa/ośó trzeba zmieścić w "Międzynarodowej 
Wspólnocie Państw" po ich wyzwoleniu z niewoli hitlerow­
skiej .

W.Brytania musi zrozumień, że wojnę tę wygrab może nie 
przez rozpaozliwe has/o "przetrwania" rzucone przez Win- 
stona Chruohill'a, has/o, gasząoe nadzieje narodów, ale 
przez og/oszenie wielkiego programu przeorganizowania Eu­
ropy w oparciu o zasadę wolności, programu urzeczywistnio­
nego wojskową potęgę W.Brytanii i równoczesnym ruchem rewo­
lucyjnym uoiśnionyoh przez Hitlera narodów. Wielką w tym za­
kresie rolą - zdaniem autora - mogę odegrać Niemcy. I tu 
p.Haffner wysuwa konkretne postulaty, z których najważniej­
sze są trzy, a mianowicie : powo/anie do życia "Wolnego Rzę­
du Niemieckiego" jako ozęści gabinetu europejskiego, powie­
rzenie mu zadania stworzenia armii niemieckiej po stronie 
brytyjskiej i przeprowadzenia wszystkich prac organizacyjnych 
1 propagandowych w stosunku do Niemców i Niemiec.

P.Haffner wyobraża sobie, że niemiecki korpus wojsk sprzymie­
rzonych tworzy/by jakby straż przednią, ktÓra we w/aściwym 
momencie uderzy/aby n.p. w formie dywersyjnych oddzia/bw spa­
dochronowych na nerwowe ośrodki hitlerowskich Niemiec. Wysu­
wa również myśl tajnej organizaoji wewnątrz spo/eozeAstwa 
niemieckiego, celem kolportowania bibu/y i książek oraz wy­
konywania indywidualnych aktów terroru fizyoznego na urzęd­
nikach Gestapo lub przywódoaoh nazistowskich. Wykazuje moż­
liwość wewnętrznego podminowania 1 wzburzenia spo/eozeństwa 
niemieckiego, które w istocie swej ma być przeciwne wojnie, 
które podatne jest na wp/ywy natury defetystycznej, ponieważ 
nawet wśród największych powodzeń fcjrwi w sercu dziedziczne,
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fatallstyczne przeczucie kląski 1 wrażllwofeb na nowe, 
z zewnątrz p/ynąoe, wielkie Idee. Radzi przeto p.Haffner 
stworzyb potężną sieó radiostacyj 1 uderzab ofensywnie w 
psychiką niemiecka. Stwarzab śmia/e fakty dokonane z pa­
mięcią, że dzisiaj politykę prowadzi elę nie w zaciszach 
gabinetów, przy śniadaniach i toastaoh, w subtelnych roz­
mowach wytwornych panów, ale przy uczestnictwie oajtych na­
rodów, któryoh dynamikę trzeba utrzymaó na poziomie ste- 
wlanyoh zadań 1 żądanych wysl/ków. Książka p.Haffnera na­
pisana Jest z dużym tupetem, jeśli ohodzl o krytyką poli­
tyki 1 metod działania W.Brytanii, zawiera jednak wiele 
sugestywnyoh argumentów 1 projektów. Jest ciekawą rewizją 
dawniejszych poglądów autora 1 torowaniem drogi do urato­
wania Niemiec po przegranej wojnie.

Nie ulega wątpliwości, że emlgraoja niemiecka zmierza do 
wyrównania frontu z Innymi narodami, waloząoyml po stro­
nie W,Brytanii, przez uzyskanie uznanego przez rząd brytyj. 
ski przedstawi clelstwa politycznego, które oozywlbcle mia­
łoby swój udzla/ w uk/adanlu porządku europejskiego z ten­
dencją salwowania Interesów nlemleoklćh. Nie w tym jednak 
tkwi Istota rzeczy, ale w fakcie, że konsekwentnie 1 z du­
żym nak/adem pracy programowej wyrąbuje ona sobie stopnie, 
prowadzące do tych właśnie celów. Trzeba przytym pamiętab, 
ze Niemcy nie są oa/kowlcle osamotnieni. Jak świadczy dy­
skusja nad broszurą Sir Roberta Vanslttart’a, mają oni w 
spo/eczeństwie angielskim potężnych zwolenników.

Wiemy, ozem nam to grozi w przysz/obcl. Trzeba się tej ak­
cji przeclwstawló, jeżeli nie mamy zap/ació później wyso­
kiej ceny,tak w sprawie poprawienia naszej granicy na za­
chodzie, jak 1 w zakresie ogólnego ustroju politycznego w 
środkowej Europie. Traktat Wersalski układano w atmosferze 
wiary w zasadniczą dobroó narodów (a wleo 1 niemieckiego) 
1 w zbawi er. ny wp/yw lnstytuoyj, form ustrojowych 1 organiza­
cyjnych. Potężny fluid p/yną/ z takich etykiet, jak Repub­
lika Wejma va 1 Liga Narodów. Wiemy jednak z historycznych 
1 obecnych ^oświadczeń, że charakter narodu może się zmle- 
nló w-clągu wieków, a nie jednego pokolenia. P.Vanslttart 
nazwa^ naród nlemieokl - butcherbird (srokacz) - 1 sXusznle. 
Nie wierzymy, by można naglę przemlenlówdrapieżnego(ptaka 
w go/ąbla. Dlatego, myśląo o pokoju, rnyslmy na trzeźwo o 
rzeczowyoh zabezpieczeniach, niezależnych od dobrej 1 swo- 
bodnej woli naroduniemieckiego.

Nie wolno nam przytym zapomlnao o jednej ważnej rzeczj. 
jak w lnnyoh sprawaob. tak 1 w kwestjl niemieckiej m 
mień swój w/aeny progi jn, obejmujący cąloóó zagadnień-a nie­
mieckiego nie tylko z punktu widzenia naszych granic, ale z 
punktu widzenia ogólnych planów przebudowy Europy.
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O GENERAŁACH I O DOWODZENIU.
Streszozamy w dalszym ciągu cykl wyk/adów 
wygłoszonych na ten temat przez gen.Wawel- 
la na zaproszenie Uniwersytetu w Cambridge 
w 1939.,a wydanych z wiosną br. drukiem i 
rozohwytanych w ozterech kolejnyoh wyda­
niach.*)

Po omówieniu właśoiwośoi flzyoznych i moralnych generała, 
zajmijmy sią z kolei Jego przymiotami umys/owymi. Najważ­
niejszą oechą dobrego dowódoy Jest to, co Francuzi okreś­
lają Jako "le sens du praticable", ożyli po prostu zdrowy 
rozsądek. To zdolnośb rozróżnienia rzeozy i zadań możli­
wych od nlemożliwyoh, wykonalnyoh od niewykonalnych. Musi 
sią ona opierab na zdrowych podstawach, to znaczy na grun­
townej znajomości oa/ego meohanizmu wojennego a wieo tere­
noznawstwa, ruchu, w szerokim tego słowa znaczeniu i za­
opatrzenia. To są bowiem istotne fundamenty prawdziwej wie­
dzy wojskowej,nie zaś, Jak wielu błędnie przypuszoza stra­
tegia ozy taktyka. I właśnie na braku podstawowych wiado­
mości z tego zakresu, na nieznajomości zasad 1 braku prak­
tyki w operowaniu ruchem wojsk i administracją armii, wy­
kazuje się niefachowośb rozmaitych strategików-amatorów. 
Bo zasady właściwej strategii są proste i łatwo przyswoi 
je sobie przeciętnie inteligenty ozłowieko Nasuwa mi się 
codzienny przykład, który uwypukli istotą rzeozy : ktoś wy­
biera się na urlop do Egiptu, To proste. Ale potem przycho­
dzi rozplanowanie urlopu, które się sprowadza do porówna­
nia długości podróży w obie strony 1 kosztów wyjazdu z dłu- 
gośoią urlopu i zawartością portfelu. I w tym leży Już praw­
dziwa trudnosó. Przykładem politycznym Jest zagadnienie bez­
robocia. Najzdrowszym sposobem pozbyoia sią bezrobotnych, 
Jest niewątpliwie przyjęcie ich do pracy. To prosteo Ale 
komplikaoje zaczynają się z chwila gdy trzeba rozważyo prze­
niesienie tych bezrobotnych na mięjsoe pracy, ich pomiesz­
czenie, pokrycie wszystkich koBztow itp.

Niestety,większośi fachowych książek z zakresu wojskowości 
kładzie niepotrzebny nacisk na strategią 1 taktykę, zapozna­
jąc ozynniki administracyjne. Na dziesięciu zajmujących się 
historią wojskowości, którzy będą dokłądnie wiedzieli w ja­
ki sposob wygrano bitwę pod Blenheim**), oo najwyżej jeden 
zdaje sobie sprawę z drobiazgowośoi przygotowań, które po-

*) Generał Sir ARCHIBALD WAVELL - "GENERALS AND GENERALSHIP" 
reprlnted from THE TIMES, 1941• Patrz artyku/y w nr IN 1 
17 "Co słychab".

**)Miejeoowośó w Bawarii nad Dunajem, zwycięstwo Marlborough 
1 ke.Eugeniusza Sabaudzkiego w 17o4.
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zwoli/y na podjęcie marszu na Blenheim. Sforsowanie przez 
księcia Marlborough umoonieft Ne Plus Ultra, Btanowlaoe 
najbłyskotliwsze zwycięstwo tego wielkiego wodza, byjo w 
istocie rzeozy najprostszym manewrem. A jednak żaden za­
pewne inny generał, nie zdo/ajfby tego prostego manewru 
wykonaó. Manewr gen.Roberts’a pod Pardeburg w 19oo. i gen. 
Allenby pod Gaza-Birszeba w 1917. opierały sie na tym sa­
mym założeniu, oo deoyzja Marlborough w 1711• » wymagały ta. 
go samego starannego i inteligentnego przygotowania, aby 
się mog^y powieśó. Choiałbym jaknajmocniej podkreblii zna­
czenie przygotowania administracyjnego poclęgnięó wojennych, 
gdyż większośó krytyków 1 oo więcej więkBzośd dowódców nie 
docenia naleźyoie roli tego czynnika.

Jakież rozliczne i skomplikowane zadania spoozywają na dzi­
siejszym wyższym dowódcy, musi umlek posługiwaó się lotni- 
otwem, bronią pancerna, artylerią przeciwlotniczą; muel u- 
mieó zastosować gazy 1 dymy, i to zarówno ofenzywnie jak 1 
w obronie; musi znad dokładnie skomplikowaną dziedzinę ma- 
skowania; dooeniaó rolę, propagandy; dotrzymywaó kroku naj­
nowszym postępom saperów i przedewszystkim znaó to wszystko 
niejako dodatkowo, niejako w uzupełnieniu swych normalnych 
wiadomości fachowych» właśoiwego dowodzenia. Warunki na po­
lu bitwy są dzisiaj inne niż w przeszłości. Przed bitwą Ble»- 
heimską, ks.Marlborough po ustawieniu i osobistym sprawdze­
niu wszystkich baterii, wyczekiwał,jedząo spokojnie obiad, 
pod ogniem nieprzyjacielskich dział, na ks.Eugeniusza,który 
zajmował prawe skrzydło, w znacznej na owe czasy odległości 
7 km. Napoleon pod Austerlitz śledził własnym okiem przygo­
towania nieprzyjacielskie 1 sam wybrał moment decydującego 
przeciwuderzenia» które rozstrzygnęło bitwę. Wellington pod 
Salamanoa dojrzał, że przeciwnik wykonuje jakiś fałszywy ma­
newr, wydał kilka UBtnych rozkazów i zwrócił się do towarzy­
szącego mu przedstawiciela hiszpańskiego : "Mój drogi Alava, 
Marmont jest już zgubiony". Nawet Be lat potem w bitwie pod 
Sedanem^Moltke u boku swego króla,może ze wzgórza obserwowaó 
przebią? tooząoej się walki, która przypieczętowała losy kam­
panii 1870. i losy Napoleona III.

Natomiast w ubiegłej wojnie żaden dowódoa batalionu rzucając 
do uderzenia swą odwodową kompanie, nie miał tak jasnego ob­
razu losów bitwy, a naozelny dowódoa pracował przy biurku,wie­
le, wiele kilometrów poza frontem 1 wyczekiwał meldunków, któ­
re wydawało eią nigdy nie nadchodzę i sę do tego zawsze nie­
ścisłe. A w wojnie nowoozesnej : dowódoa będzie dysponował no­
wymi broniami, które podczas ostatniej wojny były zaledwie w 
okresie pierwszych doswiadozeh. Dojdzie teraz ozynnlk szybko 
śoi ruchu nowych broni, Bzybkości przewyższającej znacznie naj 
szybszą kawalerię dawnych czasów; dojdzie śoisłe współdziała­
nie z lotnictwem i flotą.
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Obojętne będzie • moim zdaniem - ozy nowy wyŹBzy dowódca 
będzie żołnierzem lądowym, ktbry zna walkę powietrzną, 
ozy też lotnikiem, ktbry przepracował walkę na lądzie, 
tylko Bkombinowanie obu rodzajów broni może przynioób zwy­
cięstwo, nigdy zań działanie tylko jedną z nich. Ale nie 
można zapominał»» że tylko znajomobb ludzi, tylko zdrowy 
rozsądek zapewnia mu powodzenie« Bo zwyciężab będą osta­
tecznie i pomimo WBzyBtko ludzie a nie maszyny.

 ■ (dalszy ciąg nastąpi)

PRZYSZŁOŚĆ

\ *

LOTNICTWA U.S. A.
Stany Zjednoczone dozbrajają się. 
Program zakrojony jest na olbrzymią 
skalę. Chodzi o nadrobienie stracone­
go czasu miliardami dolarów, jak to 
okrebllł jeden z wojskowych amerykań­
skich.
Streszczamy poniżej rozważania A.P.SE- 
VERSKI’EGO, majora rezerwy lotnictwa 
USA, na temat kierunku dozbrojenia. 
Autor jest powagą w zakresie taktyki 
i strategii lotniczej na drugiej pół­
kuli. Z pochodzenia Rosjanin,dowodził 
w wojnie bwiatowej eskadrą rosyjską i 
stracił nogę. Na podstawie specjalnego 
zezwolenia Cara powrócił do czynnej 
służby. Zestrzelił podozaB wojny 15 ma­
szyn 1 był wielokrotnie odznaczony. 
Po wojnie osiedlił się w Stanach, jako 
doradca lotniczy, w 19P7. uzyskał oby­
watelstwo USA. W ciągu ostatnich dzie­
sięciu lat projektował samoloty dla 
armii. Jest wynalazoą automatycznego 
celownika dla bomb lotniczych,*)

Wypadki rozgrywająoe się w dziBlejezej Europie, stanowią 
dla Ameryki dobwiadozenie wojskowe wielkiej wagi. Nasuwa 
się nieodparcie wniosek : olbrzymie armie unieruchomione w 
Anglii i na Kontynencie, dunne niegdyb floty morskie dzia­
łają dzife pod ciągłą groźbą zniezozenia z powietrza, stało 
się jasne, że powietrze jest obecnie decydującym terenem 
walki. W obliczu tego niezaprzeczalnego faktu rodzą się dwa 
proste ale jak bardzo żywotne pytania :
1) Czy ludzie odpowiedzialni za program obronny Stanów ZJedn 

zdają sobie doetateoznie jasno sprawę z tego, że lotni-

*) "WHY THE USA NEED A SEPARATE AIR FORO®' by Alexander 
P.de SEVERSKY - "READER’S DIGEST" April - 1941.

P.de
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otwo będzie deoydująoą bronią przyszłości ?
g) Ozy rozporządzając funduszami przeznaczonemi na obroną 

Ameryki,myślą z dostateozną przenikliwością o bezpie­
czeństwie obywateli i doceniają znaozenie potęgi po­
wietrznej *

Szczere i dokładne omówienie tych kwestii, zanim jeszoze 
nasz program obronny zostanie zamrożony w niewłaściwych i 
przestarzałych środkach walki - jest nakazem chwili. 
Dominująca rola lotnictwa w dzisiejszej wojnie w Europie, 
daje niepełne tylko wyobrażenie o jego możliwościach roz­
wojowych w przyszłoboijdo której musimy się właśnie teraz 
pilnie przygotowywaó. W czasie, gdy uroczyście debatujemy 
nad"Flotą dwóch OceanóW, rosnący zasięg i siła bojowa stat­
ków powietrznych grożą zredukowaniem amerykańskiej floty do 
drugorzędnej roli, w okresie najbliższych lat plęoiu,to jest 
właśnie w ozasie potrzebnym na wykonanie naszego nowego pro­
gramu zbrojeń morskich.

Zasięg taktyozny bombowców wzrósł, w ciągu ostatnich piącu 
lat, od lfloo do 12,ooo km co stanowi postęp flSo-prooentowy, 
Ostatni model naszego Douglasa B-19 odbyb może lot do Euro­
py i zpowrotem z ładunkiem 19,ooo kg bomb. Jest on prawdzi­
wym pancernikiem powietrznym lecz,niestety, model ten po­
siadamy w Jednym tylko egzemplarzu. Kraj posiadający oałą 
flotę takioh bombowców potrafiłby szybko rozstrzygnąb wojnę 
na lądzie ozy morzu. W okresie następnych pięciu lat, bę­
dziemy świadkami dalszego wydłużania zasięgu bombowców, aż 
do 4o,ooo km, odległośb ta równa się długości obwodu ziemi 
a stanowlb będzie tylko 233 procentowe zwiększenie obeonego 
zasięgu.

Niemcy juz obecnie rozpoczęli szalony wyścig do tego celuj 
ioh potężny "Kurier" o zasięgu ie,ooo km jest yt budowle, 
a ogólne przestawienie produkcji ma na oelu ciągłe powięk­
szanie zasięgu i nośności bombowców. Wkrótce Atlantyk i Pa­
cyfik nie będą szersze od kanału La Manche, oczywiście tylko 
dla państwa, które zapanuje na niebie. Za pięb lat będziemy 
mogli bombardowab każdy punkt innego kontynaitu, lub... byó 
bombardowanymi przez inne państwo w każdej części naszego 
własnego kraju.

Nauka wynikająca z tego jest dla Ameryki brutalnie jasna j 
O ile nie choemy ryzykowab skutecznego ataku wrogiego lotni­
ctwa, musimy kompletnie zrewidowab sposób naszego myślenia w 
sprawach obrony narodowej. Nie możemy dłużej polegab na pla­
nach staroświeckich strategików, którzy wychowani na taktyce 
kawalerii i manewrach piechoty, pojmują lotnictwo wojenne w 
sposób wczorajszy - jedynie jako broń dodatkowo wspomagająoą 
działania armii lądowych lub marynarki, W imię ogólnego roz-
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sądku 1 publloznego bezpieczeństwa musimy teraz w/aśnie 
zacząć przygotowywać nasze lotnictwo na jutro. Pierwszym 
krokiem powinno być ustanowienie niezależnego Dowództwa 
Lotnictwa, któreby posiadało dostateczną odwagą i wyobra­
źnią do prowadzenia wojny w powietrzu i które działałoby 
na równym poziomie z Dowództwem Armii i Floty, Brak ze- 
środkowania zagadnień lotnictwa wojennego w jednym dowódz­
twie powoduje, że mimo posiadania samolotów wojennych nie 
jesteśmy potęga powietrzną. Mamy poważne lotnictwo morskie 
i dużą ilość Bamolotów Armii. Ani jedno, ani drugie, ani 
nawet oba razem nie stanowią jeszcze potęgi lotniozej»któ­
rej nam trzeba.

Z wojny obecnej wynika wyraźnie, że żadne działanie lądo­
we ozy morskie nie jest możliwe w wypadku, gdy przeciwnik 
panuje w powietrzu. Dunkierka była najlepszym tego pokazem; 
ewakuacja armii brytyjskiej udała się tylko dzięki lokal­
nej przewadze H.A.F.,zdobytej wskutek handicapu o 4o km/godz. 
większej szybkości Spitfire’ćw 1 Hurrioanłbw niż niemieckich 
myśliwców. Takie Bamo lokalne opanowanie powietrza nie zezwo­
liło Hitlerowi na dokonanie Inwazji wysp Brytyjskich. Bitwa 
powietrzna nad Anglią stanowi idealne prawie laboratorium 
czysto lotniczej wojny. V? świetle tych faktów, jasną staje 
Bię potrzeba ogromnej ilości samolotów dla naszego wysięku 
wojennego. Nasze zdolności wynalazoze i wytwóroze pozwalają 
ria ich produkcję, leoz niestety wykonanie planu dozbrojenia 
w powietrzu znajduje się w rękach ludzi bezwiednie hołdują­
cych starym zasadom strategii i Bkrępowanych jeszcze ciągle 
biurokratyzmem i tradycjonalizmem starej szkoły wojennej. 

________________________________________ f ciąg dalszy nastąpi)________

KĄCIK HARCERSKI.
WIADOMOŚCI ZE ŚWIATA SKAUTOWEGO.*1
Obecna wojna jest to wojna nerwów, którą-Hitler prowadzi prze- 
dewszystkieni z ludnością cywilną. Oto przykład Jak ją wygry­
wają Anglicy. Mrs.C.SykeB, drużynowa Wilczków i opiekunka 
drużyny skautów od chwili wybuchu wojny musi leżeó w gipsie, 
skutkiem choroby. Pomimo to w dalszym ciągu prowadziła co 
niedzielę zbiórki Wilczków i Skautów zawsze z jednakowym za­
pałem i werwą, aż do września 194o. Wtedy bowiem przeprowa­
dzono transplantację kości 1 p.S. została "zakuta" w gips od 
głowy do stóp. Obecnie musi leżeć twarzą w dół na specjalnej 
ramie żelaznej, z rękami przybandażowanemi dó bokówo Niemożna 
jej wynosió do schronu w czasie raldów i lekarz jest stale 
przy niej. Mimo to nie traci kontaktu z drużyną i gromadą,

*)Streszczone na podstawie "The Boy Scouts Association Weekly 
News Bulletin Nr.Bflo. April 1941.
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ani też zapału i ohęoi do życia.

Główna Kwatera Skautów zarejestrowana dotąd 78 różnyoh 
"pras wojennyoh* skautowych.

CZY WIECIE, ZE
NA GÓRNYM ŚLĄSKU, wcielonym do Rzeszy pojawimy sią ostat- 
nio w miastach niemieckie napisy j'Wir wollen keine Kriegt 

Wir wollen keinen Slegi 
Wir wollen unser golden 

Polan zur&okl •
(Nie ohoemy wojny, nie choemy zwycięstwa, ohcemy tylko po­
wrotu naszej złotej Polski).

(min.dr KOT w przemówieniu na 
zjeździe ślązaków w Dundee)

SKŁADANIE SPADOCHRONU wymaga specjalnego przeszkolenia.
W R.A.P. powierza się te prace fachowcom, którzy posiada* 
Ją specjalne upoważnienie, wydane dopiero po przejżoiu od­
powiedniego kursu i surowym egzaminie praktycznym. Spadoch­
ron, złożony przez niewprawne rące zamieniłby sią prawdopo­
dobnie w bezładną masą poplątanych sznurków 1 Jedwabiu«Śred­
nica Jego wynosi przeciętnie 8 m. Przyrząd musi byó tak 
złożony, by rozwinął sią odrazu po otwaroiu zabezpieczenia. 
Od tego przecież zależy życie lotnika. Dlatego też każdy 
składaoz (a raozej "każda*, gdyż składają spadochrony głów­
nie kobiety, należące do W.A.A.F, - pomocniczej kobiecej 
służby lotniczej) odpowiada osobiżoie za składanie. Spado­
chron musi byó składany przynajmniej raz na mieeiąc, bez 
względu na to ozy był używany. Suszenie wymaga rozwiesze­
nia go przynajmniej przez 48 godzin w odpowiednio suchym 
pomieszczeniu. W ozasie szkolenia składania, każdy spado­
chron zwinięty przez uoznia, nlezwłooznie rozwija się, dla 
uniknięcia pomyłki. (J.M.MIOHAELSON w "AJMOHAIR SC.IENOE*) 

834 OSÓB ZGINĘŁO w,W,BRYTANII w wypadkach na drogach w mar- 
ou br. Z liozby tej na wypadki podczas zaciemnienia przypa­
da 369, we dnie 465, W marcu 194o, odpowiednie dane wynosi­
ły : 496 zabitych, z czego 235 w nocy a 261 we dnie.

(THE ECONOMIST) 

BRYTYJSKA ARMIĄ LĄDOWA POSIADA SWĄ WŁASNĄ FLOTĘ. Została 
ona stworzona w czasie wojen napoleońskich, a przed wybu­
chem obeonej wojny dysponowała 66 statkami różnego typu 1 
wielkożoi. Niektóre przewoziły oiężkie działa do różnyoh 
baz wojskowych, rozsianych po ooeanaoh; inne np. holowały 
oele dla artylerii nabrzeżnej podozas ostrego strzelania. 
Ta 'lądowa flota*dotąd istnieje i działa niezależnie od 
Admiralicji. (DAILY DIRPATOH cyt.wg THE ENGLISH DIGEST)
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NOWA ZELANDIA ma najniższy odsetek zgonów na świeciej 
by/a pierwszym z krajów brytyjskioh, który wprowadzi/ 
powszechne glosowanie mężczyzn (1889) i kobiet (1893)} 
ma jednolitą stawką pooztową w wysokoboi ld począwszy 
od 1901. (EVENING HERALD)

RZĄD NORWESKI W W.BRYTANII rządzi/ od r.1935. Jest to, 
jeśli pominąć krótkotrwa/y gabinet Hornsrud’a z 1998.»' 
pierwszy rząd socjalistyczny w Norwegii. Partia rządzą­
ca mia/a jednak tylko względną większość w Stortingu 
(parlament norweski) i to zarówno w chwili formowania 
rządu, jak i po wyboraoh w 1938. Dlatego też po inwazji 
nlemieokiej Storting postanowi/ na posiedzeniu w Elverum 
rozszerzyć gabinet i powo/ab do niego przedstawicieli 
wszystkloh stronniotw od skrajnej prawicy (konserwatyboi),' 
po lewioowyoh Libera/ów i Agrariuszy. Rząd liczy 15 oz/on- 
kbw, z których jeden pozosta/ w Horwegii, dwboh przebywa 
w Stookholmie a reszta w Londynie. Zmiana nastąpl/a jedy­
nie na stanowisku ministra spraw zagr. wskutek choroby 
dr Koht’a, który po trzymiesięcznym urlopie zrezygnowa/ 
w lutym 1941.

Sk/ad rządu jest następujący : premier J.Nygaardsvold, 
min.spr.zagr. Trygve Lie, min.rolnictwa H.Ystgaardj min. 
oświaty i wyznań Nils Hjelmtveitj min.skarbu Oskar Torpj 
min.opieki spo/. S.Stostadj min.sprawiedliwości T.Woldf 
min.robót publ. O.Hindahl, min.obrony p/k Ljungberg, min. 
zaopatrzenia 1 marynarki Ame Sundej ministrowie bez teki 
mjr Sven Nilsen 1 Anders Frlhagen.

(WHO’S WHO IM THE ALLIED GOVERNMENTS)

NAJWIĘKSZE POŻARY, 
Londyn 1688 rok
Moskwa 1812
Chicago 1871 
Paryż 1871 
Boston 1872 
Baltimore 19o4 
San Francisco 19o6 
Saloniki 1917

DŁUGOŚĆ WAŻNIEJSZYCH RZEK POLSKICH ; 
ogółem z tego w Polsce

(DAILY MAIL YEAR BOOK)

ogó/em z tego w Polsce

(POLSKA W LICZBACH)

WISŁA l,o59 km 1,033 km MAREW 442 km 442 km
B8G 811 811 WILIA 497 405
WARTA 825 707 PRYPEĆ 822 384
HORY* 884 517 PILICA 337 357
DNIESTR 1,542 5oo NOTEĆ 558 310
MIMEM 951 447 PRUT 852 180
SAM 442 442 DŻWIMA 970 84
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ZA KULISAMI OSTATNICH WYDARZEŃ.
REWOLTA W IRAKU« 
Dwóch gwardzistów przybocznych porwa/o 
wozesnym rankiem z pa/acu królewskiego ' 
w Bagdadzie, małego króla "kraju rzek" 
Fejsala II. Inicjatorem zamaohu by/ fi­
nansowany przez Niemców Raszyd-All, ktb­
ry w ten Bposób rozpoczą/ zamieszki trwa,
jąoe dotąd w Iraku. Starcie zbrojne z sitami brytyjskimi 
by/o niewątpliwie przedwczesne. Inne by/y plany Hitleraj 
inne wytyczne Papen’a, ktbry przygotowywać opanowanie Me­
zopotamii od wewnątrz, wypróbowaną metodą rewolucji.

Raszyd mia/ ująb w/adzę w ręce i czekab spokojnie do koń­
ca maja, zapewniając W.Brytanią, że nadal uznaje traktat 
przyjaźni. Dopiero wtedy mia/ sprowokować konflikt. Ale 
wypadki potoozy/y się inaczej. Oto niespodziewane wys/a- 
nie silnych oddzia/ów brytyjskich do Iraku,zmuśi/o Raszy- 
da do wcześniejszego ods/oniącia kart i ataku na lotniska. 
Wskutek tego obiecywana mu przez agentów hitlerowskich po- 
moc zbrojna, zawiod/a. Niemcy nie zdo/ali jeszcze uplaso­
wać dostatecznej ilości "turystów", których by można samo­
lotami przerzucić.

Jednak, pomimo zlikwidowania niewielkich si/ powietrznych 
Iraku przez wojska brytyjskie, sytuacja ciągle jeszcze jest 
poważna, gdyż armia lądowa Iraku, szkolona na brytyjską 
mod/ę przez brytyjskich instruktorów, ma niemniej niż 60,000 
dobrze uzbrojonego żo/nierza, A tymczasem Turcja uprzedza 
W.Brytanię, że jeśli zamieszki nie zostaną szybko st/umio- 
ne, to Niemcy mogą zdo/ab przerzucić swoją "powietrzną pie­
chotą" na ten nowy front. Turcja jest szczególnie zaintere­
sowana losami Iraku, gdyż usadowienie sią tam Rzeszy oskrzy- 
dla/oby ją od po/udnia. Niemcy, chcąc naprawić popsutą przed­
wczesnym wybuchem walki sytuacją w Iraku, naciskają ze zdwo­
joną energią na rząd w Vichy : teraz has/em Abetza jest od­
danie baz w Syrii. Nie wiadomo jak ustosunkuje sią do tej 
presji zwolennik "wspb/pracy" franouBko-niemieckiej, wice­
premier admiraZ Darlan. (CAVALCADE)

*) Si/y powietrzne Iraku obejmowa/y wg książki "AIR FORCES 
OF THE WORLEY : dwie eskadry wspó/dzia/ania z armią lą­
dową, jedną eskadrą transportową i jedną szkolną. Eskad­
ra dzieli eię na trzy plutony. Poza szkoleniem we włas­
nych ośrodkach, część pilotów przechodzi/a w ostatnich 
latach kursy w R.A.F. w Cranwell, Maszyny są w/oskie lub 
brytyjskie. M.i. bombowce Savoia Marchetti S.79, myćliw- 
oe Gloster Gladiator, Breda a inne samoloty Hawker i De 
Havilland.
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KRAJE OKUPOWANE LUB KONTROLOWANE PRZEZ III.RZESZĘ t

Kraj Powierzoh- 
nia (mile^)

ludność 
w tys.

Kraj powierzch­
nia (mile^j

ludność 
w tys. |

Austria 34,064 7,ooo Luxembourg 999 3oo
Czechos/owa- 44,300 13,000 Francja oku- 127,0oo 27,900

c ja powana
Polska 74,254 22,4oo Węgry 35,875 8,7oo
Norwegia 124,556 3,000 Rumunia 72,425 14,loo
Dania 16,575 3,Soo Bułgaria 42,8o8 "6,5oo
Holandia 12,704 8,7oo Jugos/awia 96,000 13,000
Belgia 11,775 8,4oo Grecja 49,000 6,000

(OAVALCADE1
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W następnym numerze ro» II 
poczynamy wydawanie s^> 
wnika teohnioznego,a ra­
czej poradnika językowe­
go angielsko-polskiego, 
przeznaczonego przedew- 
azystkim dla praktyczne­
go użytku żoZnierzy jed­
nostek zmotoryzowanych. 
SZownik będzie zawieraZ 
gZównle te wyrazy,które 
mogą byó potrzebne przy 
pojaździe koZowym ozy 
gąsienicowym.

Wydawnictwo sZownika 
jest zainiojowane przez 
fachowców i przez nich 
będzie sZownik redagowa­
ny.Zgbry już uprzedzamy, 
że sZownik nie ma pre­
tensji ani do wyczerpa­
nia tematu,ani do nie­
omylności.Przeciwnie: 
mamy nadzieję,że Czytel­
nicy zechcą nam wytknąć 
wszystkie bZędy 1 niedo­
ciągnięcia i dopomogą do 
ion skorygowania.

Hawker “Hurricane"
Jednoosobowy myśli­
wiec; silnik Rolls— 
Royoe Merlin II. 
I,o3o KM oh/odzony 
p/ynem o śmigle trzy- 
piorowym; szybkosc 
maksymalna 536 km/ 
godz. przy puZapie 
6,Soo km przy szyb­
kości 34o km/godz.; 
pu/ap użytkowy 
lP,ooo m; maks.szyb­
kość wznoszenia 800 
m/min.; uzbrojenie» 
osm CKM Browning, 
wmontowanych w 
skrzyd/a.

Messerschmitt 109

SZownik ukazywać się bi­
dzie wg liter alfabetu, 
w każdym numerze tygod­
nika jedna lub więcej 
liter,tak,że spodziewany 
się zakończyć częśb an­
gielsko-polską w ciągu 
S miesięoy.Po jej zakoń­
czeniu przystąpimy do 
wydania części polsko- 
angielskie J.UkZad alfa­
betyczny i kartotekowy 
umożliwi skZadanie wyda­
nych stron s/ownika i 
zestawienie kompletu,ora: 
dokonywanie uzupeZnień. 
Korespondencje w tej 
sprawie prosimy oznaozab 
na kopercie:"Słownik".

-h
Jednoosobowy mysi: 
wiec; silnik Da im- 
ler Benz DB-flol 
chłodzony pZynem < 
śmigle trzypiorowj 
szybkosc makBymali 
566 km/godz. przy 
pu/apie 4,loo m; 
zasięg 900 km prz] 
szybkości 4oo km/ 
godz.; puZap użyt­
kowy IB,000 m; mai 
szybkosc wznoszeni 
looo m/mln.; uzbrc 
jenie j dwa dzia/1 
2o mm wmontowane > 
skrzydZa 1 dwa OKI 
przed siedzeniem 
pilota.

(•AIRCRAFT IDENTIFICATION" 
"SPOT THEM IN THE AIR")
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HUMOR BRYTYJSKI.
PSYCHOANALIZA.
Spotyka sią dwóch psychoanalityków.Je­
den powiada do drugiego: "Ty miewasz 
się, dobrze. Co U mnie nowego ?*

(AM.MEDICAL ASSOCIATION JOURNAL 
cyt.wg ENGLISH DIGEST) 

WYNALAZCA,
Tak, to byX wybitny oz/owiek. Wynalazł 
nawet nowy napój, podobny do whisky i 
soda. Napój ten rożni/ sią od whisky 
i soda tylko tym, że zawiera/ znaoznie 
więcej whisky..... (EVENING NEWS)

PRZYCHWYCONE PRZEZ CENZURĘ.
Kochana Babciu, piszę do Ciebie umyśl­

nie bardzo powoli, bo wiem, że nie mo­
żesz Bzybko czytać." (ENGLISH DIGEST)

PRZYPADEK.
W autobusie wiBia/o og/oszenie 
"I oóż przyjdzie z tego, że 
zaw/adnieez oa/ym światem, 
Jeśli zgubisz przy tym twą du­
szą ?" A tuż obok podobnym dru- 
kłem : "Biuro zgubionyoh rzeczy 
Baker Street, W.l."

(DAILY POST)

UWAGA
Z POWODU ZAREKWIROWANIA NASZEGO 

LOKALU BIUROWEGO PRZEZ POLSKIE 

WŁADZE WOJSKOWE — PRZENIESIONO
Z Dn.d2.V.19M REDAKCJĘ ' CO 

SŁYCHAĆ? ORAZ KIOSK Z 

KSIĄŻKAMI PROWADZONY PRZEZ p.RY- 

BIŃSKĄ. DO NOWEGO LOKALU W

„ Glen Erizht Uok t"
8LAIR6OWRIE

Mussolini (rys.0.Berger) 
("NEWS REVIEW")

DRUKARNIA
Szukasz dobrej i sumiennej 
roboty drukarskiej po u- 
mlarkowanyoh oenach zwróo 
się do nas.

Posiadamy, najnowsze maszy­
ny i urządzenia drukarskie.

Drukujemy w Języku polskim 
i angielskim.

- Prosimy pisać po polską-

THE
MU NR. O PRESS

LTD.
36 TAY STREET 

PER.TH
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Znaczenie wyrazów w krzyżówoe (dalazy cięg)
WYRAZY PIPKOWE 1
1. Instrument muzyozny, -2. Niebo, - 3. Urzędnik skarbowy,
4. Rzeoz, -fi. Poohleboa; -fi. Przybytek Muzy, - 7. Produkt 
rymarski, - 8. Linia krzywa, - 13. Prowincja Szkocji, - 
15. Szyfr, - Ifl. Znawoa kuchni, - 19. Imię bohaterki z po­
wieści H.Mniezek, - 20. Czębb skXadowa, - 22. "Miech żyjell";
23. Efekt zniszczenia,zburzenia, 25. Częśb zawieszenia podwo­
zia samochodowego.

►QUINNS PICTURE HOUSE* blanco*™

19,2o,21 maj-pon.wt.sr.

Broadway Melody’’1940 

z Fred Astaire & 
Eleanor Powell

22 maj - czw.
'‘Curtain

CaU"
z Barbara ftead 

& Alan MoWbry

23,24 maj-plat.sob.

“Irene"
z Anna Neagle A 

Ray Mllland

-REGAL CINEM
..................................................... '
A ,'J BLAIRGOWRIE

19,2o maj-pon.wtor. 
"Somewhrre In Britain" 
"North ot Shanghai" 
z Harry Korrls &

Frank Rahdle

21,22 maj-sr.ozw. 

"Turnabou.t”
z Carole Landis A 

John Hubbard

23,24 maj-plat.sob.

'South oj Pago-Pago" 
z Victor McLaglen 
A Jon Hall

CU W* LI Af* WYCHODZI 00 TYDZIEjf. ABONAMENT k-Lz Ot_T Lz n WRAZ Z OPŁATĄ POCZTOWĄ WYNOSI
~ MIESIEtJZNIE 1/4, KWARTALNIE 4/- 

REDAKOJA I ADMINISTRACJA : BLAIRGOWRIE, Perthshire 
_________________________________ Glen Er^cht...Ho,tfl]______________  
W poprzednim 2o-stronicowym numerze "Co sXychab" t

NOWE ZIEMIE ROSJI - 0 DOWODZENIU I 0 GENERAŁACH - IRAK - 
STRZEŻMY MADAGASKARU - KĄCIK HARCERSKI - WEYGAND - CZY 
WIECIE - HUMOR BRYTYJSKI

Maszyna do pisania typu 
OLIVER 0 

w dobrym etanie do nabyola. 
Jest to maszyna typu stoso­
wanego w Armii Brytyjskiej, 
bardzo silna 1 odporna,Ład­
ny druk, trzy dźwigniowa. 
ZGŁOSZENIA 1

do Redakcji "Co s/ychac?"

PROSZKI 
OD BÓLU GŁOWY

NA VZd* MANKH W ROLKĘ RftOOKdW

•z KOGUTKIEM’
llMaatąpiony środek o«lu otrzymnU 14
przeciwko prawlebie- ^W^^n^roszkdw nalray 
nioa, grypl«, bólowi ninl.J.zy kupon wraz
zebóv. » PoNtal Ordor na e/4

1 pod NdreNNN Ad»lnl«tra-
* ojl *0o «ZyabaA" .


